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d y ecez y i m o h y lo w sk ie j i  m iń sk ie j p rz y  a rcy b isk u p ie  
S z y m o n ie  K o z ło w sk im , k tó re g o , ja k o  ch o re g o , w  z a ­
rząd zie  o lb rz y m ią  a rch id y e ce z y a  co od M o h ylo w a 
aż do g r a n ic y  c h iń sk ie j s ią  ro z c ią g a , zu p ełn ie  za­
s tą p ił. N a s ta n o w isk u  te m , p ra w ie  sam od sieln ero ,

s y js k ie g o , n iem n ie j z w y cię sk a , bo ż a r l i b y  P ą g te rz , 
od r .  1 8 9 7  p ło ck i, s w o je  d oniosłe  re fo rm y  p rze­
p ro w a d z i, s to su n k i k o śc ie ln e  u z d ro w ił, a  sw ą  p a ­
s to rsk ą  n iew z ru cz ó n o ścią  i  o d w tg ą , swwj p o lsk o śc i 
g ło śn em , se^ d oczrem  w y zn an iem  jo d p ą t j ,  Diby ko

A n g ielsk a  o fen sy w a n a  ■ '  r a n : Na pokładzie angielsk itga ik rijtu  „V »idtc:ive“, zniszczonego po(iskan>i
artylei-yi niem ieckiej. (Fot. Bnfa)

a rcy b isk u p  S y m o n  s ta ł  d z 'o ln ie , n ie u g ię c ie  w obec 
w s z y s tk ic h  a ro z licz n y ch  z ak u só w  rząd u  r o s y js k ie g o  
o koło  s to p n io w e j ru & yfikacyi k o ścio ła  k a to lick ie g o . 
W a lk a  m ężn ego  b isk u p a  p o lsk ie g o  z p o tężn y m  iz a -  
dem ca rsk im  b j ł a  w  sw oim  c z a sie  g ło śn a  i  n a le ż y  
te ż  n ie  ty lk o  do w sp o m n ień  o so b is ty c h  Z m a rłe g o , 
a le  do h is to r y i K o śc io ła  k a to lick ie g o  w  P o l ic e .  
W a łk a  zak o ń czo n a  u w ięzien iem , a w  koń cn  w y g n a ­
n iem  a rcy b isk u p a  S y m o n a  z g ra n ic  im p ery n m  ro ­

lo m n a , k a to licy z m  i  p o lsk o ść  w  R o s y i. U cz y n iw sz y , 
to , p o szed ł ś la d a m i S o łty k ć w  i  F e liń s k ic h , L e d  > 
ch o w sk ich  i  S k ó rk o w sk ic h , na w y g n a n ie , a le  ń ie sam , 
p o sz ły  ta m  za  nim  s e r c a  p o lsk ie .

N im  w ypędzono a rcy b isk u p a  S y m o n a  z R o s y i, 
z d ąży ł on , p a se trz  c z u jn y  i  ż a r liw y , zw ied zić  w ie lk ą  
c z ęść  o w cz a rn i C h ry s tu s o w e j, p rzew ażn ie  z P o la k ó w  
w y g n a ń có w  z ło ż o n e j, ta k  w  c e n tra ln e j,  ja k  i a z y a ty - 
ck ie j R o s y i. B y ł  w szęd zie . C ie sz y ł w y g n a ń có w  za

B a jk a łe m , w sp ie ra ł p rz y k u ty ch  do ta c z e k  p o w sta ń ­
có w  z r .  1 8 6 3  le c z y ł S jr c a  z w ą tp ia łe  w  n iew o li 
i  n ied oli d łu g ie j tem  d o brem , p o lsk iem  słow em  
i se rce m , a n ;era z  i w s p a rł m a te ry a ln ie . G dy s ię  
d ow ied zia ł ch o ćb y  o k i lk a  w y g n a ń ca ch , p ra cu ją cy ch  
w  k o p aln iach  g d z ieś  o d z ie s ią tk i w io rs t  o d leg ły ch  
ot. je g o  p o b y tu , d o bry  p a t t e r "  sp ie sz y ł ta m , na 
żad ne tru d n o śc i n ie  z w a ż a ją c . I le  zazn ał tru d u , to  
on ty lk o  sam  wi< dział. A le  ile  s p ra w ił d obrego , 
ja k  p o c ie sz y ł m izern e  P o ls k i  s y n y , to  w y p o w ied zieć  
s ię  n ie  da, to  od cznć p o trz eb a . S p isa ło b y  s ię  k s ię g ę  
dużą, g d y b y  ty lk o  w y b itn e  fa k ty  z ż y c ia  a p o s to l­
s k ie g o  zm arłeg o  p ro b o szcza  m a ry a ck ie g o  p rz y to cz y ć . 
T u  n ie  sp osób . A le  i  z te g o , co  s ię  tu  p ow iedziało , 
w id ać ko g o  W a w e ls k i g ró d  m ia ł p rzez  la t  ^ ięć 
w śró u  s ie b ie  i k o g o  s tra c iło  m ia sto , P o ls k a  i k o ś c ió ł  
k a to lick i. S y m p a ty c z n a  p o sta ć  u czo n ego  b isk u p a , 
p e łn ego  z a s łu g  n ie sp o ż y ty c h  P o la k a  p a lr y o ty , czn 
le g o  o g ro m n ie  i  d ra ż liw eg o  n a  p u nkcie  h onoru  
p o lsk o śc i, sp oczęłc n a  zaw sze w  sercu  O jcz y z n y , 
w  K ra k o w ie . Z  g ro b o w ca  je g o  d otąd  o d b ija  s ię  
ech o  p ro te s tu  p rz e c iw  o d erw an iu  ziem  m ęczeń sk ich  
P o d la s ia  i  C h e łm sz cz y z n y , ja k i  n a  p a rę  ty g o d n i 
p rzed  zgon em  w y sto so w a ł do k a to lick ic h  N iem ców . 
T a k , te n  czcig o d n y  b iskup c a łe  ż y c ie  o n iep od ziel­
n e j P o ls c e  m ó w ił i  za  p ra w a  narod u w szęd zie  s ię  
z a s ta w ia ł, a  w  m ia rę  m o żn ości ty c h  p ra w  s tr z e g ł ,  
b ro n ił zaw sze  i  w  E u ro p ie  i  w  A m e ry ce  i  w szęd zie , 
g u zie  b y li  P o la c y  —  on b y ł w śró d  n ich . B o h a te rsk i 
te n  b iskup  n ie  o p u ścił żad n e j sp o so b n o ści, b y  św ia d ­
cz y ć  za  p raw am i R z e c z y p o s p o lite j. Ś w ia d cz y ł on 
z a cn y  s ta rz e c , m im o s iln eg o  m ro zu , w  dniu 1 8 . 
lu te g o  na ry n k u  k ra k o w sk im , s to ją c  w śró d  l t d n  
ro b o tn icz e g o , z w y c ią g n ię ta  rę k ą  do p rz y “ .ęg że 
będzie s t r z e g ł  w o z y stk ie m i s iłam i p ra w  P o ls k i. 
I  d o trz y m a ł je j  a rcy b isk u p  w ie rn ie , do o sta tn ie j 
c h w ili ż y c ia  ro te s tu ją c  jr z c c iw  bezpraw iom  i  nie 
sp raw ied liw o ścio m  k tó re  n io w ą tp lń , e b y ły  gw oździem  
do J e g o  tru m n y . Z eszed ł do g ro b n , a le  ż y je  w śród  
n a s  ś w ie tla n y  d uch a rcy b isk u p a  S y m o n a . k tó r y  po­
z o sta w ił p rz y k ła d y  n ie sk a z ite ln e g o  ż y c ia , od w agi 
i  p ośw ięcen i!., w ia ry  w  le p sz ą  p rz y sz ło ść  narod n  
i  czyn n ei m iło śc i —  d uch  a rcy b isk u p a  o a try o  :v ,  
co  ży ciem  ca lem  u cz y ł że ^ P o lsk a  to  w ie lk a  rzecz  
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